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Prenumerata w miejscu. 

rocznie. . 
D ólrocznie. 
Kwartalnie. 

rocznie. . 
półrocznie . 
kwartalnie 

rs. 3 kop. 
. . rs. l kop. 50 
. . rs. - kop. 75 

z przesyłk~: 

n. 4 kop. 40 
. . . rs.;2 kop. 20 
. . . .s. l kop. 10 

Za ()d:JOsz~nie do domu kwartalni!' 
kop. 10 

Cena ogłoszeń. 

za 1 razowe po kop. 6 za wierst pe-
ti t<l lub za jego miejsce (30 lit). 

za 2 - 6 razowe )lO kop. 4 za wIersz. 
za 7 - 10 o, 3 

Cena ogłoszeń na pierwszej stronicy po· 
dwójna. 

II ReKlamy pe 10 kop. za wiersz. 

Cena pojedyńczego numeru kop. 7 i pól. 

Biuro Redakcyi i ekspedycyja główna w domu W -0"0 MiCbelso-1 Prenumeratę przyjmuj,! w Petrokowie: Biuro Radakcyi; obie księgarnie-i dom zleceń 
• ,to komlsuwo-rolniczy p. Chotkowskiego; księg. Kohna w Częstochowie, oraz: 

na obok MagIstratu. - Ogłoszenia przyjmują: Redakcyja, - obie- w CzęstochowIe W. Zieliński. I w Lasku W. Józef Pniewski. 

dwie księgarnie w Petrokowie,-oraz po za granicami guberni petro- w Będzinie " Janiszew~ki Stan. w l,odzi _ Jalliszewski Leopold. . . . I w Brzezmach "SzolowskI Teodor. I w Radomsku "Ruszkowslu :Erazm. 
kowskJeJ wyłączme agentura "Rajchman i Frendler" w Warszawie. w Dąbrowie Hlasko Allt6lli. w Rawie ., Leszczyriski Klemens. 

Wy C h O d Z i W każ d ą N i e d z i e I ę, w r a z z o d d z i e I n y m s t a ł y m D o d a t k i e m P o w i e ś c i o w y m. 

4-Klasowa 
Pensy ja Żeńska 

z klasą przygotowawczą i pensyjonatem 

EMILII DOBRZANSKIEJ 
(dotąd E_ Xrzy-ovvickiej) 

W Petrokowie 
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I Fa bryka Stolarska g 
I "RODZINA" 2 
~ w Petrokowie. !i n 6_ 
:: Poleca gotowe !Ieble z nlljlepszych ma-O teryja·lów wyrobione, oraz garnitury ~ 
i\ po rs. 170. 1Il 
SI Przyjmuje wszelkie zamówienia meblowe 'tl 
O i budowlane. (0-20) D 
~~teAł§'I~.~IO~ICł~~~~IOI©1I04~ 

zawiadamia nimeJszem Szanownych Rodziców i 
Opiekunów, że zapis uczennic, tak przycho­
dnich jak i miejscowych, rozpocznie się dnia 
lO-go sierpnia r. b.j egzamina zaś trwać 
będą od dnia 2ii-go sierpnia do ii-go O 
września. a 

(Ulica Kaliska (Petersburska), dom 
JIichelsona obok Magistratu, tam, 
gdzie Beda.kcyja ,,'.l'ygodllia"). 

RYS ZBIOROWY 
reformie sądowej w Królestwie Polskiem, 
w szczególności o nowych sądach pokoju 

i gminnych. 

Kąpiele Zimne 
Każdodziennie kursować będzie Omnibus 

z hotelu Litewskiego dla przewiezienia go. 
ści do kąpieli na Bugaj. Pierwszy kurs o 
godzinie o-ej, urugi o godzinie 7-ej po po­
łudniu. Za kurs pobieraną będzie opłata 
po kop. 25 od osoby tam i z powroteIP. Bi­
lety n:l. przejazd nabyć można u miejsco­
wego szwajcara. hotelu Litewskiego. 

Omnibus punktualnie w godzinach wyżej 
wekazanych, wyrusza z przed hotelu Lite-
wskiego. (l-l) 

GWOŹDZIK 

Z KREMSMUNSTER. 
przez 

.A.lfonsa. Ka.rr"a.. 

Przekład '''aleryi G. 

W niewielkiej odległości od Linz'u w 
Szwajcaryi au stryj ackiej, leży bogaty kla­
sztor ojców BernaF.t.1ynów, nazwany Krems­
munster. Założycielem tego klasztoru był 
książe bawarski. którego syn zginął od dzi­
ka. Miernie wykonana płaó1korzeźba. przy­
pomina ten wypadek; artysta. tak wiele miej­
sca potrzebował dla swego bohatera, że mu 
go prawie nie starczyło dla zwycięzcy 
dzika, który też niezmiernie przypomina 
małe prosiątko. 

Klasztor otacza szeroki kanał, w którym 
łowią się najlepsze w okolicy ryby. W ło­
zinie dzikie kaczki ścielą. sobie gniazda i ze 
swą rodziną bujają po stawie ~ okoliczne 
pola są własnością. ojców, a nie brak i do­
skon'\łej zwierzyny. 

Będzie temu lat dziesięć lub dwanaście­
wychodziłem z klasztoru, gdzie od wiedza­
łem jednego z zakonników, uczonego miło­
śnika ogrodownictwa, którego kolekcyj a 
gwoźdz1ków jest jedną z najbogatszych i 
naj piękniejszych w Europie. W pewnej od­
ległości ujrzałem czworo dzieci czarno u­
branych: cztery dziewczynki, z których naj­
starsza zdawała się nie mieć więcej jak 

przez Marcelle[o Dobronokie[o 
b. S~dziego gminnego. 

".Nieznajomością prawa nikt się tło­
maczyć nie może". Zus. pr. Pań. 

(Ciąg dalszy - Patrz JII, 29). 
Koszta postępowania są.dowego cywilnego 

są czworakie: l) opl:aty stęplowe, 2) sądowe, 
3) kancelaryjne, 4) kosztl], postępowania w spra­
wie. Do wszystkich podań, anneksów, na­
kazów egzekucyjnych, kopij wyroków, ścią­
ganych objaśnień i t. p., używany będzie 
stępel ceny kop. 60. 

dwanaście Int. Towarzyszyła im służąca. 
Stały one n!\d mogiłą, widocznie SWlezą., 
gdyż ze wszystkich jakie się tam znajdowa.ły, 
ona jedna nie była jeszcze pokryta ziele-
nią· I:' ). . , 

Dzwon Be:rnaPd'ynów odezwał się wzy­
wając na modlitwę wieczorną, :l. cztery 
dziewczynki przyklękły i opuściwszy na 
piersi jasne główki, odm0wiły dziecinnym 
g-łosem moulitwę za zmarłych; "Dobry 
Boże, zmiłuj się nad duszami naszych dro­
gich zmarłych" etc. 
Odkryłem głowę i powtarzałem za nie­

mi modlitwę; potem, gdy się podniosły, za­
pytałem @łużącej. Biedne maleństwa-stra­
ciły matkę, która umarła przed miesiącem 
na suchoty, a ojciec, będą.cy w podróży, nie 
wiedział jeszcze o stracie żony, którą. ubó­
stwiał! 

Uściskałem śliczne dzieci i opuściłem je 
wzruszony wyrazem smutku, jaki nosiły ich 
świeże twarzyczki. W szystkie cztery były 
ładne i chociaż nie można było powiedzieć, 
by były do siebie podobne, jednakże po­
między tłumem poznać można było, że są. 
siostrami. 

Przeszło lat osiem. W yp!\dek sprowa­
dził mnie znów do Szwajcaryi austryjackiej; 
pospieszyłem więc odwiedzić zakonnika i 
zobaczyć jego gwoździki. 

Zakonnik nic się nie zmienił; zaledwie 
kilka srebrnych nitek dostrzedz można by­
ło w gęstych jego włosach; kwatery jego 
wzbogaciły się l'zadkiemi i cennemi okaza­
mi. Ryło to w miesiącu czerwcu; właśnie 
gwoździki znajdowały się w pełnym roz-

Od każdej skargi obejmującej powódz­
two, ściągniętą będzie oplata sądowa w sto­
sunku kop. 50 od całkowitych 1001's. war­
tości sporu. Gdy przedmiot sporu nie prze­
wyższa 50 rs., to 25 kop.; gdy przewyższa, 
50 kop. Takaż opłata ścią.ganą. będzie od 
skarg wzajemnych, interwencyjnych, od 
nott opozycyjnych i skarg apelacyjnych. 
Gdy przedmiot sporu nie może być ocenio­
ny na pieniądze, sąd oznacza wysokość rze­
czonych opłat, w ilości ou l do 50 rs. 

Opłata kancelar!;jna pobieraną. będzie po 
kop. 20 od arkusza, zawierającego na każ­
dej stronicy po 25 wierszy, przy wydawa­
niu nakazów egzekucyjnych, kopij wyro­
ków i t. p. Każde pismo w ten sposób 
wydane, opatrzone będzie pieczęcią., za o· 
platą od wyciśnięcia takowej po kopie­
jek 10. 

Koszta sądowe, t. j. na ogłoszenie w ga­
zetach, na zjazdy czł'onków sądu do spra­
wuzeń na miejscu, dla biegłych i świad­
ków, oraz dla duchownych do odbioru 
przysią.g wzywanych, wnoszone będą. przez 
respective stronę lub strony anticipando, 
wedle oddzielnie postanowionych taks i prze­
pisów. Strona wyrokiem skazana, obowią.­
zaną. będzie, na żą.danie strony wygrywa­
ją.cej, zwrócić jej wszelkie koszta sądowe i 
pozasądowe. Nie są. wyjęte od tego i wła­
dze rządowe. 

Wyroki, wydane przez władze są.dowe 

kwicie-a zakonnik był niemi uszczęśliwio­
ny. 

-- Popatrz, mój przyjacielu - mówił do 
mnie - jaka żywa zieloność, a te niezli­
czone listki zdają. się wycięte z tak świe­
tnej materyi, że purpura hólewska wyglą.­
ga przy nich jak weł'n!\ nUi!!zych su­
kien, a barwy ich wdzięczniejsze i sto­
kroć bogatsze od drogich kamieni. Po­
myśl, że to wszystko mieściło się w ma­
leńkiem, niedają.cem się ująć w palce ZIa­

renku. ':Fo pewna, mój przyjacielu, że da­
remna pnca tego, co s:tdzi i podlewa, j e­
żeli Bóg jej nie pobłogosławi. 
Między nowemi zdobyczami zakonnika, 

dwa piękne gwoździki nie miały dotąd na­
zwiska: obydwa miały tło białe; jeden po­
kryty prą.żkami pięknego żółto - pomarań­
czowego koloru, - drugi zasiany purpuro­
wemi prawie czarnemi centkarni. 

- Mój przyjacielu - ciągnął dalej za­
konnik - ponieważ znów cię oglądam, 
musisz mi zrobić przyjemność: ja na­
zwę jeden gwoździk-ty dasz imię drugie­
mu. Nie może być b:l.rdziej wzruszające­
go sposobu utrwalenia jakiejś myśli, lub 
wspomnienia. Co do mnie, dam mojemu 
gwoździkowi imię mego świętego p:ttrona, 
a że przy tern ma brzeżki złote -nazwę go 
koroną. św . Jana. Jakież imię przeznaczasz 
dla swego kwiatka? 

- Drogi ojcze - rzekłem mu - po­
czekajmy jeszcze czas jakiś, a może zwią­
że z nim miłe mi wspomnienie; być mo­
że, iż wiele razy zakwitnie ten gwoździk, 
będę zanosił do nieba gOI.'fi,ce dzięki. Tak, 

~ . - \ ...... ... . ...-~ .. 
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mocarstw zagranicznych, wykonywają. się 
u nas na podstawie przepisów postanowio­
nych w traktatach i układach międzynaro­
dowych. W wypadku przeciwnym, nieina­
czej, jak na mocy postanowienia są.dów Ce­
sarstwa, respective miejsca wykonania, we­
dług zasad w tej mierze przepisanych (art. 
1279 pr. cyw.). Gdyby wyroki zagrani­
czne rozstrzygały sprawy w przedmiocie pra­
wa własności majątku nieruchomego tu się 
znajdującego, to takowe żadnej mocy u nas 
mieć nie mogą. 

Oświadczenie sądowi o życzeniu stron 
zakończenia toczącej się między niemi spra­
wy przez pojednanie, tudzież, zawarcie ukła­
du pojednawczego, może mieć miejsce w 
każdem położeniu sprawy. Układy te, za­
wierane będą.: albo przez alct pojednawczy, 
poświadczony przez notaryjusza, sędziego 
pokoju, lub gminnego, albo przez podanie 
prośby o pojednanie, lub spisanie p1'otok6lu po­
jednawczego w są.dzie, w którym sprawa się 
toczy. 

Zniesiono sąd polubowny z prawa. W sze­
lako strony, ,yynikłe między niemi spory 
mogą. poddawać zawyrokowaniu jednego 
lub kilku pośredników, wybranych w li­
czbie nieparzystej, za wzajemną zgodą. stron, 
wyrażoną. przez akt zapisania się na sq,d po­
lubowny. "Wyjątki prawo wyraźnie ozna­
cza (art. 1~68 pr. cyw.). Jeżeli rzeczony 
akt nie zawiera terminu wyd:l.ni::t wyroku, 
to prawo oznacza czteromiesię,czny, od daty 
poświadczenia aktu zapisu, dopełnionego 
przez notaryjusza, sędziego pokoju, lub 
gminnego. Są.d polubowny wyrokuje we­
dle sumienia. Od wyroku jego niema ape­
lacyi. Po ogłoszeniu wyroku, takowy prze­
syła się, naj dalej w ciągu tygodnia, właści­
wemu sądowi, stosownie do wartości spo­
ru, celem wprowadzenia go w wykonanie 
na zasadach ogólnych. A.rt. 1396 pr. cyw. 
i dalsze, wskazują zasady do uchylenia wy­
roku są.du polubownego posługujące, term i­
na i t. p. 

"\Vedług art. 241 ustawy z dnb, l~ lute­
go 1875 r., o wprowadzeniu w wykonanie 
ustawy z r. 1864, całe postępowanie we 
władzach sądowych tutejszych, odbywa się 
w języku ruskim. Stosownie do art. 261 
pr. cyw., cudzoziemcy również w tym ję­
zyku podania zanosić mają, a podpisy ich 
w innym języku, tłomaczą. i poświadczają 

dam mu imię pewnego dnia i-jeżeli jest co 
rzeczywistego i stałego w nadziejach ludz­
kich, jeżeli kwiat migdałowego krzewu.jest 
pewną zapowiedzią. owocu, nazwę ten gwvź­
dzik dniem l-go grudnia. 

- Zimna to nazwa dla mojego gwoź­
dzika - rzeH z uśmiechem zakonnik. 

- Mój ojcze-odrzekłem - letnie słon­
ce nie zawsze serce rozgrzewa, a naj chmur­
niejszy dzień staje się słonecznym dla pra­
wdziwie szczęśliwego człowieka. 

Gdym opuszczał klasztor, wieczór za­
padał; dzwonek uderzy-ł na wieczorną. mo­
dlitwę i usłyszalem po za sobą znaną. mi 
prośbę: "Wielki Boże~ zmiłuj się nad duo 
szami wiernych zmarłych". 
Odwróciłem się i ujrzałem dwie młode 

dziewczyny w żałobie, klęczące prq gro· 
bie; stara służą.ca stala opodal. 

Zbliżyłem się, odkryłem głowę i powtó­
rzyłem za niemi: "Wielki Boże zmiłuj się 
nad duszami naszych drogich zmarłych". 

Podziękowały mi skinieniem glowy. 
Starałem się odczytać napis który był 

wyryty na kamieniu grobowym. Oto 
com się doczytał: "Matka-ojciec - dwoje 
dzieci". Dołączyłem dwie młode dziewczy­
ny, a przyjrzawszy się mogile, odnalazłem 
me wspomnienia: ośm lat temu widziałem 
cztery młodziutkie dziewczynki w żałobie 
przy tym samym grobie. 

Nie omyliłem si!,;. 
- Panie - rzekła do mnie młodsza z 

sióstr - z czworga dzieci dwoje spoczy­
wa już w tym grobie, drugich dwoje sły­
szałeś pan modlitwę. 

T Y D Z I E N. 

właściwe urzędy . Wreszcie, art. 525 tejże 
procedury, dozwala opinije biegłych, do­
statecznie języka ruskiego nie znających, 
przyjmować ustne z zapisaniem takowych 
do protokółu, który biegli podpiszą.. Wy­
jątek stanowią. są.dy gminne, do których 
podania w języku polskim wnoszone być 
mogą., o czem więcej szczegółowo poniżej, 
w właściwem miejscu. 

b) W [lpraw&ch kryminalnych. 
Do sądów okręgowych należą. wszystkie 

sprawy kame, wyłączone z pod jurysdy­
kcyi są.dów pokoju, i rozstrzygają. się bez 
udziału przysięgłych' W razie obwinienia 
o kilka przestępstw lub wykroczeń, spra­
wę rozpoznaje są.d, władzy którego ulega 
ważniej sze. Jeżeli za czyn przestępny pra­
wo oznacza kilka kar, sprawę rozpoznaje 
sąd, który jest mocen wymierzyć naj suro . 
wszą. vY spółsprawcy są.dzeni być winni 
przez sąd, któremu podlegają. główni spra­
wcy. Jeżeli współsprawcy podlegah jedni 
wyższf-mu, drudzy niższemu są.dowi, spra­
wę sądzi sąd wyższy. Każdy czyn prze­
stępny, z wyjątkiem przypadkówoddziel. 
nie wskazanych, dochodzi się j Słdzi w tej 
miejscowości, gdzie został spełniony. W zglę­
dem osób duchownych i wojskowych, oraz 
cudzoziemców i osób należą.cych do po­
selstw i misyj zagranicznych, lub pozoRta­
jących w s!użbie u ambasadorów, posłów 
i innych ajentów dyplomatycznych, obo­
wiązują przepisy wska.zane wart. 218 -
230 proc. krym. Pierwiastkowe śledztwo 
w sprawach kryminalnych, prowadzą. in­
kwirenci, Clzyli sędziowie śledczy, przy u­
dziale policyi i pod nadzorem prokurato­
ryi. O każdym karygodnym czynie, do­
chodzonym z urzędu, policyjn niepóźniej, 
jak w cią.gu doby od otrzymania wiadomo­
ści, donosi inlfwirentowi i prokuraturze; a 
w sprawach nie podległych są.dowi okrę­
gowcmu-s~dziom pokoju, lub sądom gmin­
nym. P!'okuratura nie prowadzi śledztw 
pierwiastkowych, poleca one inkwirentom 
i nad biegiem ich czuwa. 1Y szelkie w ła­
dze rządowe i urzędnicy, rozpoczynając do­
chodzenie sądowe, bezzwłoczni~ donoszą o 
tcm właściwemu prokuratorowi. Powoda­
mi prawnemi do rozpoczęcia śledztwa pier­
wiastkowego są: ooniesienia i skargi osób 
prywatnych; odflzwy władz rządowych i 
urzędników; stawienie się przestępcy; żą-

lobie siostry rzuciły na siebie pelne oba­
wy spojrzenie. Każda z nich bała się ujrzeć 
na twarzy drugiej znaku choroby, która 
zdawała się·chcieć zatracić całą tę nieszczę­
śliwą rodzinę. 

- Dzięki Bogu - rzekła mlodsza­
siostra moja zdrowa. 

- Szczęściem - rzekła starsza- Marta 
jest różowa i świeża, jak żadna inna dzie­
wczyna. 

W kilka. dni potem, piłem mleko u je­
dnej starej kobiety, kiedy przyszła tam 
Marta w towarzystwie starej służącej. Wi­
dząc ją bez si08try, uczułem śmiertelną oba­
wę· 

- Boże mój - pomyślałem - czyżby 
to dziewczę samo już zostało na świe­
cie? 

Ale zaraz uspokoiłem się. Nie opłakiwa. 
ła nowej straty; owszem, ponieważ czas 
żałoby się skończył, ubrana była biało. Sio­
stra nie mogła jej towarzyszyć, gdyż co 
wieczór załatwiała niektóre drobne gospo­
darskie sprawy. Ona zaś sama od pewne­
go czasu miała nakazane pić mleko, co też 
z przyjemnością wypełnia!a, gdyż to jej 
nastręcz:tło sposobność użycia przechadzki 
o najpiękniejszej pOl·ze dnia- przy zncho­
dzie słońca. 

Przychodziliśmy więc do staruszki co­
dziennie; oddawała mi ukłon przyjacielski 
i zdawała się z przyjemnością. mnie wi­
d,;ieć. 
Uczułem dla niej żywą. przyjaźń, połą­

c»onl!- z nieoh:re810nem uczuciem smutku. 
W przeciQgll miesiąca poliezki jej z:1padły, 
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danie prokuratora; bezpośrednie uznanie 
inkwirenta. BezimienRe paszkwile i pod. 
rzucone pisma, nie stanowią prawnego po­
wodu do rozpoczęcia śledztwa; mog~ by' 
wszelako, w pewnych wypadkach, przed­
miotem sprawdzenia policyjnego. Donie­
sienia osób prywatnych zwą. się lJka1·gami. 
Pokrzywdzony może zR.nieść w każdym cza­
sie skargę ustną. lub piśmienną. policyi, in­
kwirentowi, łub prokuraturze. Skarga pi­
śmienna. obej mować powinna.: czas i miej­
sce spełnienia czynu przestępnego; przy­
czyny oskarżenia osoby wskazanej; ponie­
sione szkody i straty; cyfrę wynagrodze­
nia, gdy ono jest żą.danem. Podczas pro­
wadzenia śledztwa, skarżący ma prawo: 
przedstawiać świadków, być obecnym przy 
wszelkich czynnościach śledczych i czynić, 
za zezwoleniam inkwirenta., zapytania ob"" 
winionemu i świadkom; przedstawiać do­
wody, i żądać na swój koszt wydania ko­
pij protokułów i postanowień. Może ró­
wnież skarżący prosić o zabezpillczenie 
zwrotu poszukiwanego przezeń wynagro­
dzenia. Podanie doniesienia lub skargi, nie 
zobowiązuje do udowadniania takowych. 
lecz ścią.ga odpowiedzialność za każde fał­
szywe zeznanie (art. 308 pr. krym.). 

Osoby, udział w sprawie mające, mogą 
być obecne przy obejrzeniach i sprawdze­
niach. Do rewizyi kobiet i sprawdzeń na 
ich osobie, należy wzywać za świadków ko­
biety zamężne. Za niestawienie się na we­
zwanie inkwirenta. hez ważnej przyczyny, 
świadkowie mogą być przezeń skazani na 
karę pieniężną. do 1'5. 25, od której mogą 
być zwolnieni, gdy w ciągu dwóch tygo­
dni złożą temuż dowody usprawiedliwia­
jące. 

Rewizyje i zn.jęcie rzeczy podejrzanych 
z domów prywatnych, mogą mieć miejsce 
tylko w obecności świadków, właściciela 
domu albo mieszkania, lub ich domowni­
ków i w porze dziennej. N ocą. jedynie w 
wypadkach nadzwyczajnych. łVszystkim 
tym osobom winno być oznajmionem, w ja.­
kiej sprawie i w jakim celu odbywa się re­
wizyja. Obwiniony powołuje się do śledz­
twa prze;!; wezwanie na piśmie, a jeżeli się 
znajduje w miejscu prowadzenia śledztwa, 
to ustnie. 

Pierwiastkowy protokół winien być spi-

świeże rumieńce znikły, a ciemne ogniste 
plamy zajęły ich miejsce. Lubiłem rozry­
wać ją mojemi opowiadaniami j wszelkie­
mi sposobami chciałem uprzyjemnić jej 
każdą chwilkę w tym krótkim czasie, 
jaki jej być może pozostawał do życia. Po­
tem dałem się unieść myśli nieskończenie 
nierozsą.dnej: wyobraziłem sobie, jak śmie­
sznem musi się wydawać w oczach ca.łego 
świata, i M:uty samej - młody człowiek: 
spędzający na wsi wieczory całe, sam na 
sam z dziewczyną młodą i ładną, nie sta­
rający się bynajmniej pozyskać jej serca;­
to też pewnego dnia oświadczyłem jej się, 
powtarzają.c zwykłe, zużyte komunały. Ona 
zdawała się być zdziwioną., lecz w tem jej 
zdziwieniu było dużo smutku; spuściła o­
czy, zamyśliła się i po chwili rzekła: 

- Przy ho mi b:n'dzo, gdyż nie ko­
cham cię, a przynajmniej nie kochaUl 
miłością. Zanim poznałam cię, pokocha. 
łam innego i dziś czekam narzeczonego, 
który za dwa mietliące przyjedzie. 

Zarumieniłem się i zagryzłem wargi, a 
OM z naturalnym wdziękiem i przyjaznym 
uśmiechem wydobyła z za gorsu meda­
lijon i pokazując mi go z obu stt'on: 

- Patrz, mój przyjacielu - rzekła -
oto jest jego portret, a tu-jego włosy. 

(dok. nast.) 
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sany z obwinionego natychmiaat, a najpóź­
niej w ciągu doby. 

Po zakończeniu śledztwa pierwiastkowe­
go, inkwirent ~kłada akta prokura~u:ze 
lub odsył:!. gdzIe należy, donosząc Jej o 
t.em. Osoby do sprawy wpływają.ce, mo­
O'ą z!\nosić skargi ustne lub piśmienne, na 
~szelkie dzia.łania śledcze, naruszające lub 
ścieśniające ich prawa. Na działania poli­
cyi zanosz~ się skargi do prokuratury,-na 
inkwirenta, do sltdu okTęgowego. Po otrzy­
maniu śledztwa pierwiastkowego, prokura­
tor, w ciąQ'U tygodnia, winien nadać mu 
właściwy kierunek. "'tV razie oddania ob­
winionego pod sąd, prokurator wnioski sw:e 
w tej mierze winien przygotować w forml~ 
aktu oskarżenia, który przedstawia są.dowl 
okręgowemu, jeżeli sprawa dotyczy prze­
stępstwa nie pociągającego za sobą pozba­
wienia lub ograniczenia pra'" stanu; w r~­
zie przeci\o\'nym, akt rzeczony przedstaWIa 
prokuratorowi izby sądowej, celem wyje­
dnania. ostatecznej decyzyi kwalifikacyjnej 
lub reponującej. Sąd okręgowy winien 
przedewszystkiem, w każdej sprawie, roz­
poznać na posiedzeniu ekonomicznem, czy 
takowa wymaga jakich szczególnych z je­
go strony rozporządzen, i określić, porzą­
dek dalszego w niej postępowania. Na· 
stępnie, z rozporzl!-dzenia. prezesa sądu, 
komunikuje się podsądnemu: kopija. aktu 
oskarżenia. lub skargi, i lista osób, które 
mają być powołane do sądu. 
Podsądny, w ciągu dni 7-u, winien do­

nieść Bądowi, czy wybrał iobie obrońc~ i 
ezy żąda, aby i inne jeszcze osoby powoła­
ne byty na świadków. To ostatnie żąda­
nie, może być wniesione i przez st1'OnIJ cy­
wilną, to jest przez osobę poszkodowaną· 
Pod8ądni, z wiedzą prezesa, mogą zmieniać 
obrońców, którym wolno jest porozumie­
wać się na osobności z klijentami swymi, 
zatrzymywanymi w areszcie. Jeżeli pod­
sądny lub świadek, jelit niemy albo głu­
chy i pisać nie umie, wyznacza się tłomacz. 
Podsądni zostający na wolności, winni się 
stawić się do sądu o80biśuie, chociażby mie­
li obrońców. Oskarżyciele prywatni i stro­
ny cywilne, mogą przysłać za siebie pełno­
mocników. Jednocześnie z wezwaniem im­
plikowanych do sprawy o!lób, prezes sądu 
wyznacza termin i miejsce posiedzenia są­
du. Odroczenie terminu otwarcia posie­
dzenia, może nastąpić W wypadkach pra­
wem wskazanych (art. 590 pr. krym. i dal­
sze). O wyłączeniu sędziów, prokl1ratorów 
i sekretarzy, traktują art. 599 - 610 tejże 

pr~{. . d' k" b' . 
.1.,a, posle zemu, prezes lerUJe legIem 

sprawy. Posiedzenia, z niekt6remi wyjąt­
karpi, odbywają się publicznie. 

Sledztwo sądowe odbywa Bi~ ustnie. W y­
j,tki prawo określa szczegółowo. Nie za­
brania się)nieć z sobą notatek, listów i in­
nych dowodów i te odczytywać. Prokurator 
lub prywatny oskarżyciel z jednej strony, 
a. podsądny lub jego obrońca z drugiej, 
korzystają w procesie sądowym z jedna­
kich praw; również jak strona cywilna, o 
ile to dotyczy jej powództwa. W sprawie, 
prawo ostatniego głosu służy obwinionemu. 
Milczenia podsl}-dnego nie należy uważać 
za przyznanie się jego do winy. Co do 
biegłych obowil}-zuje art. 690 i dalsze pr. 
krym., co do świadków art. 699~728, co 
do tłomaczy art. 730 i 731 tejże proc. 

(d. c. nJ 

WIADOMOSCI BIEŻ~CE. 

Przykład. Jak z drobnych kwot ura­
.ttajtt dość znaczne aumy, dowodem my sa­
lW. Oto z eamych rublowych, dwu, trzy 
i cztero-rublowych zaległości, przypadają­
cyeh nam od Bamyeh tylko pp. prenume­
:tatorów zamujscowych - uzbierało się po 
dzień 1 b. m. rB. 485 kop. 65 l.. Tymczl\­
Ilem za papier, druk i ekspedycyję poczcie, 
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obowią.zani jesteśmy płacić z góry: papier­
nia, drukarnia i zarzą.d pocztowy nie u­
wzgłędniają. podobnego położenia naszej 
kasy, i nie można im się dziwić, jeżeli o­
becnie żą.dają od nas przeszło rs. 400! ... 
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- Nadesłane. 
Szanowny Redaktorze! Z prawdziWI} przy­

jemnością odczytałem zamieszczone w M 
27 -m "Tygodnia", sprawozdanie z zakoń­
czenia. roku szkolnego 1880/1 w tamecznem 
gimnazyjum męzkiem; szczególniej zaś zwró­

- W dniu 22-m czerwca, miało miejsce cilo uwagę moją., iż wszyscy uczniowie z kla­
zako czeme I.ttt szkolnego w szkole czte- sy S.ej otrzymali patenty, a4-ch pl'zytem 
ro-klasowej męzkiej z klasą. przygotowaw- medale. Przynosi to zaszczyt tak pp. zwie­
czą, utrzymywanej w naszem mieście przez rzchnikom i nauczycielom, jak i uczniom. 
p. Jakóba Popow$kiego. H.ezultaty egzami- Gimnazyjum piotrkowskie oddawna zajmo­
nów, odbytych w tej szkole, pod prezyden- walo pierwszorzędne stanowisko w kraju i 
cyją p. Dyrektora miejscowego gimna- zalicza się do naj starszych zakładów nau­
zyjum, bezpośredniego zwierzchnika szko- kowych polskich. Powstało ono z b. szkoły 
ty, na mocy rozporzą.dzenia Kuratora okr~- wydziałowej XX. Pijarów, zgromadzenie 
gu naukowego, oraz wobecności jednego z których jednocześnie prawie wprowadzone 
członków Rady peuagogicznej, przez nau- było do Piotrkowa ze zgromadzeniem 00. 
czycieli tegoż gimnazyjum, były następują.ce: Jezuitów. Ostatnich wprowadził do Piotr-

W klaiie wstępnej, z liczby 30-stu ucz- kow'a trybunalskiego w r. 1677, proboszcz 
niów promowano do klasy l-ej 14; prze- ówczesny tameczny Jerzy Denho:ff, opat 
niesiono z niższego uo wyższego oddziału Witowski. Pijarzy przybyli wcześniej, a 
12-tu, pozostawiono w klasie w tychże od- d' 5 - . 1673 
działach 4-ch. Niezna.czna stosunkowo li- w mu -m sIerpma r. uroczyście zo-

stali jnaugurowani. Długo jednak stałeo-o 
czba promowanych do klasy l-ej, objaśnia stanowiska zają.ć nie mogli już to dlatego, 
się tern, że dzieci wstępują.ce do tej klasy że nie zaraz uzyskali pozwolenie od pro­
przyjmowane były w cią.gu roku szkolne- wincyjala i jenerał:t swego w Rzymie, już 
go, że były najrozmaiciej i po większej czę- też z przyczyny, że za.pisany dla nich fun­
ści zbyt słabo przygotowane i różnego wie- dusz erekcyjny 30,000 zlp. przez Jana Gor­
ku, w skutek czego, częstokroć ze względu czyńskiego (Tribunus N ovogrodiensis), zo­
na słabe siły fizyczne i małe rozwinięcie, stal im odebrany i przeznaczony na kupno 
przeprowadzenie ich do klasy l-ej byłoby kamienicy dla Scholarum Pijarum w Kra­
wprost szkodliwem dla ich prawidłowych kowie i ich kol~gijaty. 
w przyszłości postępów. Nagrody w tej Wkrótce wszelako potem, fundusze ko­
klasie otrzymali: Rostkowski Zygmunt i legijum piotrkowskiego zaczęły się wzma­
J óźwik Andrzej. gać i pożyteczność rozszerzać, czem powo-

Z 24-ch uczniów klasy l-ej, z powodu dowany Rzym, na wstawienie się królowej 
choroby i innych przyczyn, do egzaminów :Maryi Eleonory, wdowy po królu Michale, 
nie przyst:t-piło 3-ch; z pozostałych 21 pro- w Nissie na Szląsku podówczas bawiącej, 
mowano do klasy 2-ej 15-tu, pozostawiono stanowcze pozwolenie i !1probacyję funda­
na drugi l'ok 6 -u. Otrzymał nagrodę Gru- cyi piotrkowskiej udzielił. 
chała Marcin. Odtąd utrzymywali tu Pijarzy stale i 

W liczbie 10 -u uczniów klasy 2-ej, było świetne 8zkoły, nie przeszkadzają.c szkołom 
3-ch kontynujących swoje wykształcenie jezuickim, ani od nich przeszkód nie do­
podług programów szkół realnych, do ja- zna.ją,c; po zniesieniu zaś ostatnich, sami w 
kich szkoła p. Popowskiego do początku Piotrkowie pozostali. Od naj dawniejszych 
przeszłego roku szkolnego się liczyła, i ci czasów szkoła ich, przez zwierzchność edu­
trzej otrzymali świadectwa. z ukończenia kacyjną. protegowana, otrzymywała zasiłek 
dwóch klas 8zkoły realnej; z pozostałych roczny po 4,000 zlp. 
7-u promowano do 3-ej klasy miejscowego W roku 1780, zamiast dodatku tego, ofia-
gimnazyjum 5-u, pozostawiono na rok na- P . ~ rowano iJarom kolegijum po-Jezuickie; 
itępny 2-ch. N agrouę otrzymał Bielski Sta- z daru J' ednak tego nieprpdko korzystać-
Diaław. .. 

Z liczby lO-u uczniów klasy 3-ej, dwaj mogli, gdyż kolegijum rzeczone, przez po­
realiści otrzymali świadectwa z ukończo- żar zniszczone, kosztownej restauracyi wy­
nych 3-ch klas w kierunku realnym, 5-u mak gało. UPładek narodu i klęski wojenne 

z ońca zesz ego i począ.tku bieżącego !ltu­
promowano do klasy 4-ej gimnazyjum, po- lecia, jak na wszystkie, tak i na. piotrkow-
zostali trzej zostali przyjęci na rok drugi sk~ szkoł~ zgubny wpływ wywarły. Wzmo­
do klasy 3-ej gimnazyjalnej. Nagrodę 0- ł . 
trzymał Bielawski Józef. g a SIę ona wszelako po ustaleniu pokoju 

Z ogólnej tedy liczby 74-ch UCZDIOW: i w dawnej świetności swej aż do supry-
macyi zgromadzenia XX. Pijarów pozosta-

a) nie przystąpiło do egza~inu. 3) la. Szkoła wydziałowa piotrkowska, skIa-
b) promowano do klas wyzBzych I dała się z klas 4-ch, liczyła prawie zaw!lze 
wyższego oddziału klasy wst~pnej 51 }I uczniów około 200; biblijoteka jej zawie-
c) udzielono świadectwa z ukoń- U rała blizko 500 dzieł, a muzeum przeszło 

czenia klas w kierunku realnym 5 100 sztuk narz. mat. i fiz. Na miejscu onej 
d) pozostawiono na rok drugi w I powstało dzisiejsze gimnazyjum, odziedzi­

tychże klasach i w tychże oddzia- I czywszy tym sposobem długoletnią. trady-
łach klasy przygotowawczej • 15 J cyję, sławę i pożytecznoś6 poważnej szko-
Ukończyło tedy rok szkolny z pomyśl- ły, która wychowała bardzo wiele młodzie-

nym rezultatem. • •• •. 75,7%' ży, na pożytecznych synów ojczyzny i za-
Pozostawiono na rok następny cnych członków społeczeństwa. 

w tychże klasach. . • • • • 20,3%. O tym historycznym przebiegu 200-let-
Nie przystępowało do egzami- niego przeszło istnienia szkoły, o zasługach 

nu . 4%. jej tradycyjnych, nigdy nie powinna zapo-
1000/ . minać ani zwierzchność gimna.zyjum, ani 

Promowani uczniowie klasy 2-ej (próc: kształc~ca się w nie~ ~łodzioż: ~iło~ć, {>ie­
realistów) i WSZy8Cy uczniowie klasy trzeciej czoł~wlt~ść, ~~~nośc l poblazliwośc .pler­
nierealiści zoptali zaliczeni do liczby ucz- ws,.;e~, wmna I~C r~ka ~ rękę ~ ChęCIą. d.o 
niów muj8cowego gimnaeyjum, gdzie wy- n~uki, sz~cunklem l wdZl~cznośClą. ost~tDI~J. 
kształecnie swo· e dalel kontynuować mo- GunnazYJum to w tych warunkach . lstma.-

J J ło, gdym go kończył przed 30·tu kilku la-
gą· ty. Młodzieniec z patentem gimnazyjum 

- Do Cz~tochowy nadeszła wiadomość tego, wszędzie chętnie był przyjmowany, 
urz~dowa, że zgodnie z żyezeniem i na sku- tak chlubną, s. ze wszech miar za8łużon~ 
tek prośby mieszkańców miasta, otworzone opinij~ miała ta szkoła. Oby się utrzymała 
zostanie gimnazyjum męzkie, prawdopodob- i nada.l, z serca życzę; Któi nie kocha czu­
nie klaayczne, na lDiejsee egzystują.c~go le i nie szanuje matki co go wychowala, 
progimnazyjum. W roku bieżącym, otwar- szkoły-eo go wykeztałciła. Zadziwia mni~ 
te zdaje się zostaną klasy 5 i 6, a dopie- tylko wielce, iż gimnazyjum obecne, mając 
1'0 '" naatępnym 7 i S-ma. 8 klas zaledwie 400 wychowuje uczniów. Da-



4 T Y lJ Z l E N. 

wna szkoła ta, przed stu laty, w 4-ch kla-I dziecię zatrzymał, obeszło się bez mesz­
s8ch blizko 200 kształciła elewów. A prze- częścia. Już nieraz dopominaliśmy się o 
cież dziś, z upływem lat tylu, niesłychanie baryjerki przy owym mostku... Warto­
"ą. inne i bez porównania powiększone po- by je koniecznie urządzić, aby dzieci na­
trzeby i wymagania edukacyi publicznej w sze od wypadku kalectwa lub śmierci 0-

łonie wszYitkich warstw społeczeństwa. chronić. 
Dość przytoczyć porównanie onych pra-

wne i obywatelskie, oraz utworzenie samo- - Dwa nowe domy, oba dwupiętrowe, 
rządów gminnych, bez różnicy stanów. Do jeden przy ulicy Kaliskiej przez p. Regi. 
skreślenia krótkiego tego przebiegu historyi rera podobno, drugi przy ulicy Bykowskie 
gimnazyjum piotrkowskiego, ohszerniejsze- Przedmieście pl'zez p. Giegużyńskiego wzno­
go wykła?u którego przytoczyć nie mogę ~zona, powiększi} zn6w liczbę stoją.cych pu­
z oddalema, w braku pod ręk/} stosownych stkami lokali' ... 
materyjał6w,-pobudziła mnie także dawno - Chleb znowu od kilku dni niesmu,cz­
piastowana myśl uczucia wdzięczności, dla ny i nie wypieczony. Czyż panowie pieka­
jednego z byłych k.ierowników tej sławnej rze potrzebują. nowego wyroku, skazują.ce­
szkoły, pod zwierzchllictwem kt6rego skoń- go na grzywny? ... 
czyłem takowi} -a kt6ry prawości/}, taktem, _ Asfaltowe trotuary na Kaliskiej ulicy 
nauką., powagą. i usilną. pieczołowitością o w wielu miejscach tak się popsuły, że nie­
wzrost gimnazyjum piotrkowskiego i dobro bezpieczeństwem grożą. przechodniom. Zwra­
jego wychowańców, niemało liię przyczy- camy na to uwagę osób, do których to na­
ni! do sławy onego, do rozwoju umysłu i leży; o wypadek bowiem zwichnięcia nogi 
ustalenia charakteru kształcącej się pod nietrudno. 
niem młodzieży. Chctd mówić o Ś. p. Win-
centym Smacznińskim, doktorze iiIoz., przez - Psy różne, mniejsze i większe, space­
lat wiele dyrektorze gimnazyjum piotrkow- rują. sobie swobodnie po ulicach naszego 
skiego, a w końcu wizytatorze jeneralnym miasta, tak, że obawa bierze, aby w gor/}-
3zkół w Królestwie. cej, jak obecnie porze iroku, nie objawiła 

Mnl'emam z' e ws c b l' ... się wścieklizna. Snać panowie uprzi}tacze , zys y Y l uczmOWIe Je- -
go, zapragn/} wspólnie ze mną uczcić pa- albo wcale, albo bardzo niedołężnie speł-
mięć tego prawego człowieka, światłego, niają. swoje obowiązki. Ulica Kal;ska pra­
poważnego i pelnego zasługi na ciężkie m wie codzień bywa polem walk tych z~ie­
polu pedagogiki, rektora i profesora. Imię rZi}t. Doprawdy, że obawa bierze z dzieć-

ł . . l mi wyjść na ulicę· jego i zas Ugl ŚCIŚ e Si} poł/}czone z histo-
ryj/} przeszło 200-letniej szkoły piotrkow- - Złożyli: dla ubogich Witkowskich: X. 
skiej, która, niew/}tpliwie, za jego czasów, X. rs. 1, - K. kop. 50, - dla nieszczęśli­
do najpierwszych w kraju należała. Dość wej matki D. z trojgiem głodnych dzieci 
nam wspomnieć sobie owi} epokę, dość po- K. kop. 50. 
rÓlmać z inn/}, aby ś. p. dyrektorowi Sma- - Dla łużyczan. ,y czasie zamiejskiej 
cznińskiemu oddać hołd uznania należnego wycieczki w niedzielę, to je.t dnia] 7-go 
i zachęcić innych, tą; wdzięczną pamięcią. b. m., po odczytaniu artykułów o Łużycz:l.­
byłych uczniów jego, do godnego naśladowa- na ch, pomieszczonych w numerach 148 i 
nia. Wielu bardzo kolegów moich podziela tę 156 "Wieku", złożono na ręce jednej z 0-

myśl. Otóż proponuję utworzenie przy gi- s6b obecnych tam rs. 15 kop. 20, na rzecz 
mnazyjum piotrkowskiem stypendyjum imie- "Towarzystwa oświaty na Łużycach". Su­
nia ś. p. dyrektora Wincentego Smaczniń- mę tę Redakcyja. odebrała i stosownie do 
skiego , które otrzymywałby jednorazowo, życzenia oddawcy - prześle dla łużyczan za 
najbiedniejszy uczeń kończący klasę 8-mą, pośrednictwem p.1 Alfonsa Parczewskiego, 
pragn/}cy kontynuować sw/} edukacyję wy- adwokata w Kaliszu. 
żej, lecz niemający ku temu, na pierwszy 
choci3.ż pocz/}tek, żadnego funduszu. Na cel - "Słownika Geograficznego" polskiego ze-
ten przeznaczam rs. lO, które, jeżeli pro- szyt XIX (VII-my tomu II-go), wyszedł 
jekt ten zyska uznanie byłych uczniów ś. p. z druku i obejmuje dalszy ci/}g głoski G., 
rektora, natychmiast do Redakcyi "Tygo- od Gambic do Gierdziejowiec; z większych 
dnia" prześlę _ uprzejmie wzywając ją, () zaś artykułów zawiera następujące: Gano-
b1::- k wce, Garbów, Garc, Garcigórz, Garczyn, ll2sze zajęcie się tym przedmiotem, ja O 
miejscowy organ publiczny. Gard Bohowy, Garlic:t, Garwolin, Gąbin 

Marcelli D. pruski, Gi}siennicowe stawy, Gdańsk, Gdy-
b S G k nia, Giecz, Gielnica, Giełgudy!!zki, Giem-. . m. i b. ucz. gim. piotr . 

lice, Gieraniony, Gierdawy. Zeszyt XX-ty, 
Z rozporządzeJlla Jenerał-Gubernatora kt6ry wyjdzie l-go sierpnia, obejmie re-

warszawskiego, wszystkie pierwszorzędne G' Gl G . d d b . " k ś . ~ k klik' . sztę l ... , ... , n... l praw opo o me 
sWlęta -o cJO~a rzym s 0- ato c lego mają. G 
być odtąd obserwowane we wszystkich bió. część o ... 
rach rzą.dowych. Wiadomość tę czerpiemy - Karbunkuł u zwierząt domowych. Bada-
z dziennika urzędowego gubernijalnego. nia uczonego francuzkiego przyrodnib Pa­

steura, nad drobnemi żyj/}tkami, nazwane-
- Sądy otrzymały już cyrkularz od mini- mi przez niego mikrobami, stanowić będą 

stra sprawiedliwości, nakazuji}cy poszano- epokę w historyi postępu nauk przyrodni­
wanie wszystkich świi}t rzymsko-katolickie- czych w naszym wieku. 
go kościoła. Odt/}d żadne posiedzenia i ża- Długoletnia jego praca na tem polu do-
dne czynności kancelaryjne, w święta uro- ... d ł 

wiodła, że pOW-Ietrze, ZiemIa, wo a, zgo a 
czyste odbywać się nie będ/}. wszystko, co nas otacza, przepełnionc jest 

-- Miesięczne lipcowe posiedzenia Zjazdu niezliczonemi, nadzwyczaj drobnemi, w nie­
eędzi6w pokoju, skończyły się. Zdarzyło zwykle wielkiej ilości odmian, posiadające­
się nam słyszeć utyekiwania osób w cbara- mi najróżnorodniejsze własności, rozwij a­
kterze świadków do Zjazdu wezwanych na jącemi. się stosownie do gatunku w s.posób 
to, że sprawa. w której stawali, pomimo, iż różnorodny, rojami istotek żyjących. Zyj/}t­
na wokandzie zajmowala mi~jsce począt- ka te, opanowywając ciało organiczne, roz­
kowe, dopiero w końcu sesyi rozpatrywa- mnażają się z bajeczną. szybkością; nie po· 
n/} była-i odwrotnie. Czyby słuszność nie wstają., jak dotąd muiemano, w skutek roz· 
nakazywała. rozpatrywać spraw w tym po- khdu ciał, lecz same są; przyczynami roz­
rZi}dku, w jakim na wokandzie" wywieszo- kładu, przez opanowanie ciala organiczne­
nej w korytarzu, są. zapisane? Swiadkowie go, z czego wynika, że mikroby są. roZDO­
i strony mogłyby łatwiej z czasem się ob- sicielami mnóstwa chorób zaraźliwych. 
rachować!.. Pomiędzy liqznemi doświadczeniami do-

- W tych dniach byliśmy świadkami, jak peln~anet~i przez .P: Past~um nad ~ikro­
chłopczvk 4-letni, o ile z ubrania są- bam], naJwymowmeJszem Jest badame cho· 
dzić m;żna, z zamożniejszej klasy, biegaj/}c roby ptactw.a domowego, znanego p.od ~a­
po alei Aleksandryjskiej? o ma~o .co nie I zwą. "kur~eJ .cholery". Kropla h _Wl WZlę­
wpadł w rów pod mostkIem. Dz~ękI tylko I t~ z zaraz~neJ kury, wPUszcz?na do naczy­
przytomności jakiegoś przechodma, który ms, napełmonego c~ystym bulijonem, zabez-
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pieczonym od zakradania się zarodków in­
nych mikrobów, wpłynęła z niezmierną 
szybkości/}, na przepełnienie bullijonu mili­
jardami mikrobów "kurzej cholery". Kro­
pla w ten sposób otrzymanej cieczy zaszcze­
piona zdrowej kurze, sprowadzata śmierć 
nieuniknion/}. 

Pa~teur. wyprowadzając coraz .nowe po­
kolema mlkrobó~ cholery kUI'zeJ, stopnio­
wem przenOBzemem kropel zarażonego bu­
lijonu, do coraz świeżych naczyń napełnio­
nych bulijonem, to jest, przenosząc po kro­
pli płynu z naczynia pierwszego do dm­
giego, z drugiego do trzeciego i t. d., n&­
przykład z jedenastego do dwunastego, do­
szedł do spostrzeżeń, że otrzymywane mi­
kroby w cieczach hyły Coraz mniej za.r:1.­
źliwemi, nakoniec, że kury, którym szcze­
pi~no mikroby dalszych pokoleń, przycho­
dZIły do zdrowia. Co najważniejsze, że 
powtórnie, to jest po szczepieniu zarodków 
osłabionycl:, już nie można było ich zara­
zić krwią z kury na cholerę zapadłą. 

Podobne doświadczenia były robione 
przez uczonych na mikrobach innych cho­
r6b zaraźliwych, a mianowicie na mikro­
bach karbunkułowych. 

W Towarzystwie rolniczem w Melun, 
w kwietniu, w maju i w czerwcu r. b., by­
ły robione rozmaite doświadczenia na ow­
cach i krowach. Rezultaty wypadły zu­
pełnie pomyślnie. 

Jeden z obecnych próbom weterynarzy, 
do tego stopnia został olśniony doświad­
czeniami, że chciał, aby mu zaszczepiono 
ostabiony zarazek karbunkulu. 

Rezultat z odbytych prób, z polecenia 
ministra rolnictwa, ma być opublikowany 
we Francyi, we wszystkich gminach, odpo­
wiedniemi afiszami, zacnęcaj/}cemi do dM­
szych doświadczeń. 

U nas próby tego rodzaju byłyby je­
ezcze więcej poż/}danemi, bo od klęski za­
razy karbunkułowej u bydła rogatego, nie 
jesteśmy asekurowani, jak się to praktyku-
je przy księgosuszu. J. A. M. 

- Wypadki w gubernii. 
Wypadki nagłej śmierci : 
- Od d. 17 do 23 lipca, w gubernii zdarzyło 8i~ 

5 wypadk6w śmierci w ikutek litonięcia, dzieci od :1 
do 5·u lat. 

- Dnia 20 lipca, we wsi Bogusławice w pow. pe­
trokowskim, włośc. F. Zając, został przywalony i zp,­
bity przewr6coną furą drzewa. 

Znaleziono zwłoki: 
- Dnia 20 lipca we wsi Karcz6wce w pow. pe­

trokowskim, włośc. Hildebranda z poderżniętym gar. 
dłem. O zab6jstwo podejrzany włośc. A. B. 

- Dnia 22 lipca, we wsi Uęczno tegoż powiatu, 
w rzece Pilicy włośc. Patka. O zab6jstwo podejrza.ni 
włok K. S., T, M. i J. P. 

Dzieciob6jstwo: 
- Dnia 11 lipca, we wsi Skąpe w pow. nowora­

domskim, włośc. M. W. nieprawo . urodzonego chłop­
czyka udusiła i zakopała w ziemi. 

Samob6jstwo: 
Dnia 11 lipca, w m. Noworadomsku 23-letni szo­

regowie<l Czerniakowicz, b~dąc na warcie pr~,. proch<>­
wni zastrzelił si~. 

Kalendarz Obywatelsld 
przez X. B. "'VV'. 

Lipiec. 
Dnia 2/'), roku 1434, koronacyj a Wladyslawa Ja­

gieUowicza na Kr6le_two Polskie. ~Gwagn;n. Biel­
ski~. 

Dnia 26, Toku 1550, na sejmie piotrkowskim stwier. 
dzenie praw koroanych przez Zygmunta Augusta kró­
la, • Vol. Leg.· 

Dnia 27, roku 1697, elekcyJ a Augusta II, elekt~ 
Ta saskiego na Kr6lestwo Polskie. .Załuski Epist • 

DniA 28, roku 1696, scjm konwokacyi po śmierci 
Jana III. n Tol. Leg. n . 

Dnia 29, roku 1666, ugoda między JaJłem Kazi. 
mierzem kr6lem, a Jerzym Lubomi,rskim i rokOSZAna­
mi w obozie kr6lewskim pod Lęgonicami. nKochowski 
Manuskr." -

Duia 30, roku 1474, Smoleńsk zdobyty przez Wio 
tolda W. X. litew .• Stryjkowski. Bielski~. 

Tegoż dnia roku 1505, umarła Elżbieta AustrJja. 
czka, mał:ionka pozostała Kazimierza JagieUowicza.< 
mAtka czterech kr6l6w, Władysława węgierskiego i 
czeskiego, Jana Alberta, Aleksandra i Zygmunta I. 
polskich. .Monum. Sarm. Manuskr.· 
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Dnia 31, roku H4S, po śmierci Władysła.wa IV. 
Itonfederacyja generalna. w Warsza.wic. ~Vol. Leg." 

l) Folwarku po-duchownego Świlltej Auny i św.' 
Ducha, w m. Brzezinach od rs. 7160. 

człowiek młody, żonaty i dzietny, z talen­
tem, znajq.cy sztukę pozłotniczą i rzeźbiar­
stwo, (przyczem wykonywa roboty nadzwy­
czaj tanio). Przypadkiem czy losem zaj­
rzeliśmy do jego mieszkania i ze szczerytD. 
bólem spotkaliśmy tam obraz prawdziwej 
nędzy. Boleść tern większa, że równie m~2; 
poehylony nad warsztatem, jak młoda za­
płakana kobieta, są. ludzie z wykszta.łce­
niem, a jednak cierpią i milczą., napróżno 
~zukają.c między nami pracy, gdy my tyle 
JUŻ używamy wygód i zbytku, że nawet 
nie mamy potrzeb, mogących dać zarobek: 
i chleb nieszczęśliwym. 

Tegoż dnią roku 1649, Janusz Radziwiłł hetman, 
zWJoiężył tatarów i kozaków pod wodzem Krzeczow­
~kim ftPiasecki. Kochowski.· 

2) Gruntów po-duchownych we wsi Wilkowiecko 
w pow. częstochowskim, od sumy U05 rs. 

3) Dw6ch kawałków gruntów po-duchownych w tej­
że wai od sumy rs. 1380. 

Licytaayje W !UbBfmi PBtroKOWSK18j, 
4) Grunt6w rządowych. wójtostwa Wolborskiego wraz 

z osadą mt,vnarską Kozia w pow. petrokowskim od r8. 
6980. 

- Dnia 26 lipca (S sierp.). w magistracie m. Pe­
trokowa, na oddanie wentrepryz\! 12 mostków w m. 
l'etrokowie, począwszy od sumy rs. 743 k. 35 in mi­
nus. 

5) Na dzierżawę l'ybolóstwa w rządowym stawie 
"Tartak" w pow. brzezińskim położonego, od sumy 
rs. 200 rocanie. 

6) Ma sprzedaż gruntów rządowych pokarczemnych 
we wsi Starokrzepice w pow. cZllstochowskim od sumy 
50 rs., oraz 

7) Rządowej osady młyńskiej Kaezkfl w pow. ra­
wskim leżącej, od sumy rs. 4125. 

- Dnia 23 lipca (oj, sierp.), w urzędzie pow. bę­
dzińskim, na sprzedaż 40 p6łkab. sążni drzewa w la­
-!lach majoratu Kozieglowy, począwszy od rs. 44 kop. 
.0 in plus. 

- Dnia 13 (25) lipca, we wsi Kamienica Polska 
.... pow. częstochowskim, na sprzedaż różnych sprzęt6w 
domowych, warsztatu tkackiego i 4 sztuk bydła. 

- Dnia 5 (17) sier., w magistracie m. Zgierza n a 
oddanie wentrepryzę budowy trzech mostów na kano. -
łach drogi bitej fabrycznej w m. Zgierzu. 

Przez litość nieśmy pomoc tym biednym 
ludziom. Mieszkanie mają. w domu p. Ja­
sińskiego na dole od podwórza • 

- Dnia 2S lipca (9 sier.), w izbie skarbowej pe­
tl:okowskiej na sprzedaż: 

- Czy umiemy cenić ludzi.'J Do mittst:L na­
szego sprowadził się przed rokiem p. W., 

J. Z. 

o G- Ł o s 
;~~~~~~s1~KA~;v$Ki~~~~~~1 
~ ~ !B pożarne o 2-ch cylindrach, z rezerwoarami żelaznemi, starannie wykoń- 8) 
łK cr;one, w wielkim wyborze, począwszy od rs. 90, niezbędnie potrzebne ." 
.! , ... każdej gminie i w wlllkszcm gospodarstwie, opłacające się ~ 
ldl przy jednorazowem gaszeniu pożarni rówllleż i sikawki ogrodowe, rozmai- Idl 
~ tej wielkości po cenach bardzo przystępnych. poleca Biuro Techni- ~ 
~ czne i Skład Maszyn H. Kraft w '\Varszawie Hio- ~ 
~ dowa Nr. 490/91. lit 
;li (R. i Fr. oj,~21) (0-6) li 
~~~~~~~~~~~~~~~~~~$~~~~~ 

~~~~~~~~~~~ 
Nowo otworzona Fabryka ~ 

Smacowideł do Wozów i Oliwy do ~ 
Maszyn. 

pod fir:rną 

TUŁODZIECKI I KIRSZENSTEIN 
w Warszawie, za Rogatkami Grochowskiemi. 

Poleca nowe sW0je przedsiębierstwo krajowe, w 
nadziei że dobrocilll wyrobu i nizkiemi cenami, po- ';tł 
trafi zjednać sobie zaufanie i względy Szanownej ~ 
Publicznośei. ~ 

Wszelkie zlecenia i kórespondencyję uprasza się ~ 
adresować do kantoru fabryki. ~ 

ulica Niecała Nr. 7. ~ 

~~~~~~ 
(R. i Fr. 5399) (6-J) 

z E I .A._ 

ZAMIESZKAŁY sy angielskiej, dobrze ułożona. J
est do liprzedania "lVyżlica ra-

Wiadomość n Antoniego Rudz­
"W' S. Petersburgu kiego we wsi Wyknie gmina B~(\. 

k6w przez iltacyję drogi żelaznej W. W. 
(EOJ[Lmaa KOHIDmeHHaa !'i! .n;OMa Baby. (l-l) 

25ItBap. 7) 

ADWOKAT 

MarcelIi Drogomir 

DOBRONOKI, 
przedtem Urzędnik b. K. R. S. W., de­
legal prawny Tow. Kred. Ziem. i Sędzia 
gminny z wyborów, - załatwi 
wszelkie interesy sądowe, admi· 
ministacyjne, włościańskie, ro:.wodowe, 
handlowe, przemysłowe i t. p., we 
wszystkich instytucyj ach w 
st-Petersburgu, Moskwie i innych mia­
stach Cesarstwa. (0-23) 

Rs.2,000. 
żądaną jest suma 2,000 rs. na pierwszy 
numer hypoteki. Wiadomość u urzędni­
ka Izby Skarbowej, Piotra Cękalskiego. 

(5-4) 

fIne f'ran«;aise. 
Desire donner des leyons particlilicrell. 
Dans le cas ou elle trouverait uue dc­
mie place elle l'accepterait a un prix mo­
dere parce quelle "oudrait avoir 4 lec;on, 
par jour. 

Laisser les adresses au buraeu du jour-
nal "Tydzień". (2-1/) 

Syndyk tymczasowy I ~li~~~~~~~ ~:=!~I~~iOne będą o ile e~a. 
masy upadłości D. H. pod firmą Adwokat przysiegły 
S. Lechotzky i K. A.rtzt. Za- Ksawery Chraszczewski .. 
wiadamia i ogłasza, że poczynając od d. eR. i Fr. 5410) (l-l) 
13 (25) lipca lSS1 r., codziennie od go- ______________ _ 

Inspektor 
dziny 9 do 11 z rana i od 4 do 7-ej po 
południu, wyjąwszy dni świątecznych i 
galowych, odbywać si~ b~dzie w War­
szawie przy ulicy Krakowskie-Przedmie­
Ście pod M 60, obok kościoła św. Anny Progimnazyjum Żeńskiego 
dawniej 00. BernardyD.ó,,., aż do zupeł-
nej wyprzed3.Ży, licytacyj a żyrandoli, świe- W Petrokowie, 
cznik6w kościelnych i salonowych, lich-
tarzy, wszelkiego rodzaju lamp i części mil honor zawiadomić RodzicÓW i Opie­
składowych do lamp, latarni ulicznych, kunów, że z początkiem przyszłego roku. 
siennych, podw6rzowych, ogrodowych, do 1881{82 szkolnego, będzie otwarta pr~y 
gospodarstwa, papierowych do ilumina- miejscowem ł'rogimnnzyjum })iąta kla5łl 
cyi, latarek, abażurów, lampek nocnych, na prawach zakładów naukowych rządo­
kuchennych, r6żnego rodzaju szkieł, tu- wyc11 z wpisem po 40 rs. rocznie. Opr6cz 

-------------------------.---- lipanów, kul, daszk6w, cylindrów, naczyń tego ma honor donieść, że do klasy tcj 
Tłomacz prZySięgły szklannych, dzbank6w, kufli, masielni· będą przyjmowane bez eg~lIminu uczeD.-PoszukiWAnym jest 

A VI 
I czek, solniczek, wl\zonów do ciast i owo- nice, które otrzymaly świadectwa z ukoń-

II ~I t fI! 7jm k' . !I S S e r tl w e ł g ców i knot6w. WS'Yiltkie te przedmioty czenia 4-ch klas zakład6w naukowych Wea łł el\ ~HlmS ł • U U pochodzą z fabryk zagranicznych, są w rz~dowychi ?-cz~nnice Z8~ pry:watnych pc~-
. . (; . przeniósł swoje mieszkanie do domu St:). wyborowym gatuBku, przyd~tne. bard~o syl-po zlozemu odpo~ledlllego. egzaml-

'W bhzkoścl kolei, naJ szosą włók 30 do Jabłońskiego, obok hotelu LitewskieO'o dla pan6w kupców na prowlllcyl, znaJ- nu. Prośby o przYJęcle do lej klasy, 1; 

40. Adres!!. i szczeg6ły uprasu. nadSYJaĆ\w Hynku, Tamże przyjmują ~ię nbei-\ dują silJ w bardzo znaczneJ ~ości i sprze- załl);cze~iem odpowiedui~h dowo?6w, pr~yj­
ilo Adwokata PrZySięgłego 'V. Hans· pieczenia ogniowe i zyciowe. dą,wane będą, za gotowe plell1ądze zaraz mUJą Sl\! w kancelarYl ProglmaazYJlull 
brandta w Petrokowie. (4-2) (3-2) zapłacić się winne. Wszel'de żądania pu- do 3 (15) sierpnia r. b. (3-2) 
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P odaje si~ do publicznej wiadomo­
ści, że poczynając od 137-ej 
Loteryi Klasycznej, 
liantor takowej otwar­

Iy:m zostanie przy lisięg~u-ni 
mojej w Radomskn. 

DO SIE\YU 
r 

PRALNIA WIEDENSKA zdrowe do chowu nil sprzedaż, 100 ma.-
O'JVCE 

. CIor, 100 skop6w, w Lubcu, !) mil od 
Zyto wyboro~e i Pszenica ~s:teiejąca .od IM kil~u w tDte~sz~m mie- Petl'okowa, 2 mile od Bełchatowa 2 mi­
Kostromska I Australska. stał' z dUl~m 8; ~~Cl\ ~rzen~es~oną,k~o- le od Wlodawy, za zeszloroczną , wełn~ 

(3-3) Malewska. Zam6wienia przyjmuja się w majMku p a~~ ~ ~c)O d os dlews \./ y pOWS,lr wzillto z wlt/auchami 92 taj. (6-4) - Byki, pod Petroko,;em do rln'a i go rze le~Cle o omu ,,-go ople a 

września 1881 l'. (~-I) ~~~;::~~i;~:~o7s:~~~I,W ::z?s~~~~!zt:~ SKŁAD BRONI PALNEJ Kancelary ja 

ADWOKATA PRZYSIĘGŁEGO 
Fr. Szucha 

Szkoła 
jednoklaso"W'R 

og6lna 1łIichaJiny .JawOJ.·skiej, 
zos~ala przeniesioną do domu W-go 19n1'­
tiewa (dawniej Bełchatowskiego) obok 

ności w zakres tego zakładu wchodzące, 
systemem ulepszonym, po cenach umiar- W ŁODZI 
kowanych i z całą punktualnością, wy-
konywa. (3-2) 

Stancy ja 
dla uczniów 

przy Nowym Rynku 

W. KlUKACZEWSKIEGO 
')lueniesioną, została na ulicę Kaliską. (Pe­
tCl'skurską.) dom W-go Gołembowskiego, 
"'prost Poczty. (3-2) Fary. (3-'-1 ) 

za0J;atrzonr w ,~ielki wybór broni i przy­
borow mysbwsklCh z renomowanych !o­
bryk t.ak krajowych jak i zagranicznych. 
Dubeltówki kapiszonówki od rs. 10 ~ 

M am za~zczyt zawiadomić Sza­
nowną. Publiczność, że z dniem 
8-m lipca r. b. ~Iagazyny 
moje, tak galanteryjny jak: 

l łokciOWY, zostały przeniesio­
ne do (łomu własnego, gdzie 
dotychczas egzystował za­
kład rę.kawiczniczy p • .Jnr­
ezykowskiego dawniej Praus. 

Zakład 

KUŚNIERSKI I CZAPNICZY 

Były nauczyciel gimnazyjum w Kali- 45, odtylcówki od rs. 45 do 100. 
szu, .Józef' Łoś, osied1iwsży się w , Pnytem, pr~yjmuje wszelkie reperacyj!> 
Petrokowie, otwiera, za upoważnieniem l przer6bkl po cenie możliwie nizkiej. 
władzy szkolnej, wspólnie ze swoja sio- (6-5) 
strzenicą p. Anną Grabowską, w' domu ,_ 
n~rożnym prz! uli~y, Bykowskie !'rzcd- 1'!iC- Do uzislej szego nume­

przeniesiony został z domu ',:-go ŁflgJl- m~eśCle 01oskleW~kle]) l ~ocztoweJ, po- lb~ ru dołącza się arkusz 
ny do domu '"Y-go Sucharsklego. przy mleszczeme, gdZie młodzież gimnazyjal- 45-ty . , ' . l k' 
Nowym Rynku, na pierwsze piętro, od na, oprócz wygód i jak najstaranniejszej powlesCI z angle S ~eg9-

Z szacunkiem L. Lewkowicz. 
(6-3) 

frontu. opieki. korzystać będzie mogła z nauk! przez Currer-Bell p. t. llJamna" 
Z uszanowaniem języka Crancuzkiego i mnzy- w przekładzie Emilii Dobrzań-

(4-1) Piętka. ki na Cortepianie. (3-2) skiej. 

(X. 
KAPSUŁKI MATHEY-CAYLUS 

wyrobu D-ra Clin Nagroda Montyon. 
Kapsułki Mathey-Caylus z esencyi drzewa sandałowego w poJ~czeniu z eseneyami 

ba.1sa.micznemi są zalecane przez lekarzy na choroóy zaslarzałe i nowopow8tale, białe upl:4wy kobiet 
!la choroóy kanału moczowego i wszelkie przypadłości dróg moczowych." ' 

"Przyjemna. ich forma uj~ta w karuk esencyonalnie połączony czyni użycie Kapsułek 
Mathey-~aylus możliwem dla. osób najwl):tlejszych i nie szkodzi w niczem żołądkowi." 

(Gazeta Szpitali Parvzkich.) 
Szczegółowy opis dodaje si~ do każdego flakonu. 
Należy wysłrzegac sf42 podrohień i ua zahezpieczeuie każdy flakou kapsu­

łek Mathey-Caylus zaopatrzouym jest w markę fahryki oraz w podpis Cliu et 
Cio i medal nagrody MoutJou. 

Nabywae można. w Paryżu u Clin et Ci. ulica Rassyna Nr. 14. 
W Piotl'kowie skład główny u Pp. Gampf, Soczołowski i Spka. 

KAPSUŁKI i PIGUŁKI 
Z BROJYIKU KAMFORY 

Doktora Clin 
Laureata fakultetu medycznego w Paryżu.-Nagroda Montyon. 

Kapsułki i Pigułki D-ra Cliu, z bromku kamfory używają się, w chorobach nerto,0,,%ch, 
mó:gotoych, w dolegliwościach sercowych i dróg oddechou'ycll, oraz w następuJ,!łcych przypadłosClach: 
astmie, bezsennoici, kaszlach nerwowych, spazmach, palpitacyach, koklusza~h, epllefSJJt,. hystery!, kont:,ul­
s!llJCh, zaWTotach głowU, zagłuszeniu, gorączkach, migrenie, w chorobach p~cherza 1 drog uryllowych l na 
uspokojenie całego organizmu. 

Należy wystrzegać się podrobienia, i każdy flakon jako gwaraucya zaopa-
trzony jest w m~rkę fabryki, 0r:az podpis. Cliu et Ciei medalem uagrody Montyon. 

Nabywać mozn& w Paryżu u Clm et Cle ulIca. Rassyn& Nr. 14. . ., . . 
W Piotrkowie skład główny u Pp. Gampf, Soczołowski i Spka, gdzIe znajdUją SH~ Jedno­
cześnie pigułki żela.zne d-rllo Rabutea.u. 

QAAAAAAAAAAAAAAAAAA~I~~~~~AAAAA~ 
C Skład główny w Warszawie Krakowskie Przedm. N2 40 :» «Mam zaszczyt zawiadomić Szanowną Public~ność, iż znany m6j 

er Adnlinist'}'acyja, Erywa~ska S. , i ~ MAGAZYN WYROBOW RĘKA WICZNICZYCH, 
C Fabryka Bryczek I Wozow:p CI: istnieją.cyod lat 40 pod firmą .J. Prauss, obec:ie 

CI: T ' • • :D ~ Władysław Jurczykowskl 
,~ Szydłowcu gub. Hadoms]{a. :p N przeniesiony został z ro~u ulic Petrowskiej i Ekatcryńskiej, na ulicę . ." ' . , :1»' Petersbursk~ do domu W-go dr. Ronthalera i w dniu Ul-m lipca r. b. 

zostlt)ąca pod techmcznem klerowlllct'l';em uzdolmonego sp~cYJalisty, z~- ~ CI: otwartym zostal. 
opatrzona w znaczne zapasy suchego, ?oborowego. m!l:Cl'YJlIl~, . wyrablfl tli' tli' , .. " 
wozy rozmaitego gat.unku, gospodarskIe, w~glarkl, plwow~skle, plat-:I) "h Nadmieniam przytem, IŻ zaopatrzyłem Magazyn mOJ W WIelki wy-
formy i t. p., bryczki wszelkiego r?dzllj:l, na, resorac~ I bez, resa- """ l1li' bór ręknwiczek 1'6żuego gatunku,. pochodz,ący,c)~ z, wln~nej fabryki w 
r6w, wózki galicyjskie, Ju-akowskle, węgIerskIe, naJtyczankI, paJą~I" buc N ~ Warszawie przy ulicy Elektoralne] M 4, IStllleJllceJ tamze od lat 9-uj 
i t. d. (Jeny stałe umiarkowane; iJush:owanel cen~lkl ~a:p "'" r6wnież posiadam wybór inBych towarów w zakres rt:kawicznic:wa wcho-
żądanie bezpłatnie. Fabryka wykonywa l~eparacYJe narz\lJZl 1'01111- .., dZllcycb jak i galanteryjnych. " . 
czy ch. Główna agentlll'a u p. Edwarda Kempnera w ,var-», Mam nadzieję, iż Szanowna Publiczność Jak dotąd tak l nlidal 
lizawie. TI'ębacka NI'. 9. :I) "raczy mi~ zaszozycać swemi wzgl~dami. , 

J. Szczepanowski i S·ka. ::D CI: (4-1) Władysł;wSZr~;~~YkOwSki. 

"""""""""""""'*\ftAA:Af'*v.A) $UUUVM\A8 Al ~ ... ~~UUUUl..aJ! eR. i :Er. 196) (0-25) \i7'V"V"V'V vv(hW, v~ v~ ,.,rv"'VvvV'V''V''V 

:Redaktor i wydawca Mirosław Dobrzański. 
~~--------------------------------

W dl'uka.tni F. Bełchatowskiego w Pctrokowie. 
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